Nie tylko bowiem nadmierne przyjął godności, nadto jako imię tytuł Imperatora, przydomek „ojca ojczyzny”, posąg własny wśród posągów królów. Pozwalał także przyznawać sobie zaszczyty wręcz nadludzkie: złote krzesło w kurii* i w sądzie, wóz procesyjny dla bogów i nosze dla swego posągu podczas uroczystości cyrkowych, posągi własne obok boskich. Jeden miesiąc [lipiec] zgodził się nazwać od swego imienia.
[bookmark: _GoBack]Swetoniusz, Żywoty cezarów, Boski Juliusz, I/II wiek n.e.

* kuria – tu: budynek zgromadzeń publicznych w Rzymie

Praca z tekstem
1. Co, zdaniem autora, świadczy o tym, że Cezar zamyśla o koronie królewskiej?
2. Jakie posunięcia dyktatora wskazują, że dążył on do ogłoszenia się bogiem?


